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1. 10. Telefonu Nr. 584.

Kalendarz myśliwski. Wolno polować na kozły 
(rogacze), zające, jarząbki, cietrzewie, giuszęe, 
koguty, kuropatwy, dzikie wołębie, dropie, pard- 

wy, ptactwo wuuno i błotne. -

Wschód słońca o 7 g. 58 m. 
Zachód słońca o i  g. 08 m. 
Barometr. 76S Śnieg.

Rywrz narodcwo-taokratycznsj jP o  acy, a Rusini dostaliby jeaną piątą część I tak, kiedy przed 15 laty na wiecu kobiet, jedna 
j m andatów. Na podstawie tego obliczenia orzekł z bezpłatnych praktyuantok przedstawiła w całej na- Sottkiszoterii.' ? r^an P- G łąbińskiego, że  projekt bar. Gautscha gości niedolę swych koleżanek i postawiła rezolucję,

» io f ł  rU o D n l o I r A w r  IrArwi “ ‘ ' ’ * ' ■
P os. dr. Głąbiński, nie mając odwagi stin ąć  

na pubiicznem zgrom adzeniu, w yspow iadał się  w 
.S ło w ie  polskiem" ze swych poglądów  na sprawę 
reformy wyborczej. Nie w ypow iedział przytem nic 
now ego , lecz ponow nie pow tórzył bałamutne wy­
w ody narodow o-dem okratyczncgo organu, które 
niedaw no jako istną oonkiszoterję polityczną na 
piętnował śm y.

Zamipst oświadczyć rzetelnie, jakie stanow isko  
zajmuje w obec oznajm ionych w Radzie państwa  
przez rząd zasad programu reformy, p o se ł miasta 
Lwowa ustawia cały szereg wiatraków i porem  
rzuca się  na nie z wielką odw agą, aby w końcu  
zaw ołać z tryumfem : patrzcie, na jakie straszne 
następstwa byłby kraj nasz i naród narażony, gdy­
by idę m oja w aleczność, która w puch rozbiła 
grożące nam widm a!

D obre to dla polityka narodow o-dem okraty­
cznego, lecz poważnie myślący wyborcy czegoś  
więcej wym agać mają prawo od p osła  stolicy  
kraju.

Przedstawia tedy p. Głąbiński, że gdyby cała 
ludność Galicji g ło so w a ła  tak, że każdy wyborca  
wybierałby naraz wszystkich pos»ów ł Galicji, w 
takim razie ani 1 Rusin, ani 1 Żyd nie zostałby  
wyDrany, bo Polacy mają liczebną p-zew agę. <?ay- 
bj zaś o sob n o  g łosow ała  ludność Galicji zachod­
niej a o so b n o  ludność Galicji wschodniej, wybrt- 
noby więcej Rusinów, niż Polaków . Rówr.ież by 
ło b y  wybranych więcej p osłów  ruskich, niż poi 
skich, gdyby każdy pov,'at g ło so w a ł osob n o .

Na takich przesłankach opiera p. Głąbiński 
w niosek, że na projekt bar. uautscha zgodzić się  
me m ożna, lec? trzeba żądsć system u proporcjo­
nalnego i pluralnego przy głosow aniu .

Ależ bar. Gautsch wcale nie proponuje takich 
niedorzecznych sposu b ów  wybierania, jakie p. Głą  
bińsk' wym irzył. W programie reiormy, który rząd 
zapow iedział, niem a m ow y ani o  wybieraniu wszyst 
kicn p osłów  przez całą ludność kraju, ani o  po  
dziak Galicji na dwa tylko okręgi w joorcze , ani 
o wybieraniu posłow  przez poszczególne powiaty  
bez żadnych ograniczeń.

Przeciwnie rząd ma zamiar utworzenia okrę­
gów  wyborczych w porozum ieniu z Kołem  poi 
skiern, a nadto ustanawia zasadę, że o k r ę g i  
c o  d o  l i c z b y  w y b o i c ó w  n i e  m a j ą  b y ć

jest dla Polaków  korzystny.
P- Głąbiński dopuszcza się n iedozw olonego w 

rzetelnem  rozum owaniu fortelu, gdy m ó w i:
„Jeżelibyśm y zas stosow n ie  do projektu rzą­

dow ego podzielili Galicję na okręgi terytorjalne 
wyborcze, mniej więcej zgodne z powiatami poli

domagającą się zniesienia długoletniej, bezpłatnej, ja- 
koteż po 10 zł. i 20 zł. do 12 tego i 14-stego roku 
służby płamej praktyki, pojawiły się wówczas również 
artykuły pewnej giupy nauczycielek, zaopatrzone 
podpisami, a oświadczające się przeciw owym w ygo­
dom i zaznaczające, że owe podpisane z przewrotną

tycznym i, w ów czas otrzym alibyśm y na . a sa d zie ' koleżanką nie mają i nic wsoólnego mieć nie chcą, 
p ow szechnego i rów nego prawa w Galicji, prócz j Kiedy jednakowoż pod napo, ;m energiczniejszych
m iast Lwowa i Kranowa, 31 p osłow  polskich i 48 
p osłów  ru sk ich /1

Tu poprostu p. Głąbiński św iadom ie przemil­
cza tę część deklaracji bar. Gautscha, w której 
m ów ił o  p r o p o r c j o n a l n y m  rozdziale m an­
datów w edług siły  ekonom icznej i poziom u kultu­
ralnego i Według narodow ości. Takie rozum ow a­
nie w celu wprowadzenia w błąd czytelników, u- 
chybia w w ysokim  stopniu politykow i. Jest to ten­
dencyjne przekręcanie i nakręcanie faktów do p o ­
wziętej z góry „doktryny11, Jo  idee fix e  narodo­
wych dem okratów, m ianow icie do ich system u  
proporcjonalnego i pluralnego g łosow ania N a- 
sam przód należy wykazać, że proporcjonalność, 
przez rząd prooonow ana, nie zabezpiecza dostate­
cznie interesów  poRkich przy zachowaniu zresztą 
pow szechnegu, rów nego, oezpośredniego i tajnego  
głosow ania . T ego ani nie próbow ał p. Głąbiński 
wykazać, w idocznie więc w duchu zgadza się  z 
obliczen;ami „S łow a p o lsk iego11. A w obec tego, 
czem że zdoła uzasadnić sw oje w ym ysły o  „pro­
porcjonalności i p luralności11 g łosow ania . Przecież  
od w ołan ie się  na przykład Belgii chyba nie w y­
starczy.

KRONIKA.
We Lwowie

— P o s ie d z e n ie  R ady m iejsk iej oabędzie się 
jutro wieczorem. Na porządku dziennym między inne- 
mi: Wypłata raty gwarancyjnej za kolej Lwów Podha­
jce. Założenie kamieniołomu w Tatrach. Sprawa dal­
szej dzierżawy akcyzy. Wydzierżawienie folwarku w 
Błotni Sprawozdanie weterynarzy m. za rok 1904 
Urządzenie bufetu w ratuszu. Rekursa w sprawie sta­
nowisk targowych. Sprzedaż leśmczówki w Błotni. 
Sprawienie kożuchów rewizorom targowym. Restaura-

Pobór procentowy z hali■:ja pomnika Grottgera. Pobór procentowy z 
r ó w n e ' l e c z  t "r i  p i  ‘r c j  o  n a i n e ’ d o  ’= t o  p-j akcyjnej na rzecz ubogch.Buuowa p( mnika dla sd. Fr.
n i a  k u l t u r y  i s i ł y  p o d a t k o w e j ,  przy czem Smolki. Organizacja 2 nowych posad n»utz. rei. rz.
liem a się  tro rzy ć  oki gów  terytorjaluie jednoli- ta ł M"'łlf i  fl,r§  “
tych w okolicach o  ludności mieszanej, iecz m a 
s i ę  o d d z i e l n i e  g r u p o w a ć  w y b o r c ó w  
k a ż d e j  n a r o d o w o ś c i  do tego stoonia że w  
każdej gm inie o  ludności mieszanej polskiej i ru­
skiej wyborcy Polacy będą należeli do innego o  
kręgu w yborczego a Rusini do innego okręgu  
wyborczego.

O tóż niech p. Głąbiński nie mąci kadzi naro 
rodow ej, niech nie wym yśla straszaków, a niech 
nam pow ie, czy według jego zapatrywania kon 
kretny projekt rządowy narodowym  interesom  za  
graża, czy  n ie 5 Niech nam pow ie — nie c  tern, jak­
by było, gdyby o so b n o  wybierała Galicja zac od  
ma, a o so b n o  Gal.cja w schodnia narai. kilkudzie­
sięciu  p osłów , ale jak będzie, gdy w Galicji tędą  
wprow adzone wybory według m odłj rządowej.

„S łow o  polskie11, organ p. G rabińskiego, Do­
liczyło , ze w takim razie cztery piąte części z o- 
góluej liczby mandatów galicyjskich uzyskaliby

kat. Nadanie nazw nowym ulicom. Sprawa fund. zaop. 
członków admin. niestałych dochodów miasta. Pod­
wyższenie wynagr. roDOtnikom miejskim. Wydzierża­
wienie przedsięb.orstw w rzeźni m. Otwarcie toru do­
wozowego do rzeźni m. Sprawa poboru gm. podatku 
czynszowego. Otwarcie młyna m. Sprawozdanie o sta 
nie s z k ó ł przemysł, uzup. Sprawa zmiany ustawy o 
Radzie szkoln. kroi. Organizacja etatu manipulantów. 
Wypłata subwencji szkole ewangelickiej. Otwarcie no­
wej apteki. Rekursy budownicze. Razem 99 spraw.

— W  sp ra w ie  strajku  n a u czy c ie lek  m ło d ­
szy ch . Ze sfer nauczycielskich otrzymuiemj następujące 
pismo: „Ile razy nauczycielstwo lwowskie podejmowało 
jakąś akcję przeciw wyzyskowi jego pracy, tte razy 
energiczniejsze jednostki z narażeniem swego bytu sta 
wały w obionie interesów nauczycielskich, tyle razy 
występowała na gruncie lwowskim grupa nauczycielek, 
które zaznaczały swą edrębrość, a stawiąc się 
na wyżynie rzekome, idealnych celów, potępiały dąż­
ność swoich koleżanek.

jednostek udało się wreszcie uzyskać jako takie re­
formy, niosiąct Dodaj drobne ulgi nauczycielstwu cwa 
grupa nie omieszkała z nich korzystać, a nawet 
więcej i prędzej, niż te, które o nie walczyły.

Takie „ideaiistki" ubiegają się nieraz najrozmait­
szymi sposobami o wyprzedzenie w awansie starszych 
w pracy zawodowej koleżanek, a nie gardzą wtedy 
wcale ani protekcją, ani prośbami. Oto są owe „ener­
giczne" środki, zapomocą których dążą do naieźnych 
sobie praw.

Takie postępowanie uważają za broń godniejszą, 
niż strajk, któryby może jako ostateczny wyraz nie­
zadowolenia skłonił wreszcie stery decydujące do na­
dania praw należnych pracownikom na polu oświaty".

—  M acierz PolSKA. Na posiedzeniu rady wy­
konawczej Macierzy Polskiej zdał sprawę przewodni­
czący z prac Macierzy w r. 1905 i przedstawił pro­
gram działalności na r. 1906. Macierz PolsKa ma za­
pewnione prace: D i. Władysł. Żłobickiego „Wiek 
pary i elektryczności", powieść Jana Kasprowicza, dr. 
Mar. Reitera „O Staszicu", prof. Bron. Gebert? „O 
ks. Józefie Poniatowskim", prof. Fran. Konarskiego 
„O pięKności i znaczeniu języka polskiego". W drą­
giem wydaniu jkaźą się dr. Kaz. Miczyńskiego „Rol­
nik wzorowy" i J. Fronia „O hodowli drzew i krze­
wów owocowych". Nadto nadesłał, do Drezydjum Ma­
cierzy prace: Jan Mikulski „O Lenartowiczu", Rośc;- 
szewski „Wesołe piosnki", Ant. Śniegucki „Małe go 
spodaistwo wiejsKie" i J. Fron „O wyroDie win ow o­
cowych". Prof. K. Micayńskiego uprosiła rada wyko­
nawcza, ażeby zajął się zredagowaniem książki „Go­
spodyni wiejsKa" z przybraniem na współpracowników 
osób, które uzna za stosowne. Postanowiono tez o g ło ­
sić konkurs na okładkę do dzieła „Polska, obiazy 
i opisy*, druk bowiem pierwszego tomu tego wyda­
wnictwa będzie niebawem ukończony, Totn drugi „P ol­
ski" rozpocznie się „Historją literatury" -Dr. Konst. 
Wojciechowskiego. Druk tomu drugiego wychodzącego 
podobnie jak „Polska* zeszytami ilustr. eiicyklopedji 
Macierzy Polskiej" już rozpoczęto.

— K onkurs. Przy galic. dyrakcji poczt, i tele­
grafów wa Lwowie jest do obsadzesia 12 po ,«d pc 
mocników budowaictwa z charakterem pomocniczych 
urzędników pocztowych. Bliższych informacyj zasięgnąć 
możaa w departamencie II. galic. dyrekcji poczt i te 
legrafów we Lwowie.

—  R ew izja  jarek i m asarń . Fizykat miejski 
zarządził rewizję wszystkich lwowskich jatek i masarń. 
Dotąd zrewidowano około 50 sklepów i pracowni w 
śródmieściu.

L u d n ość  m . L w o w a  wynosiła z końcem 
września br. 173.467 mieszkańców.

Z Krakowa. 
Kurs z a w o d o w y  dla s to la rzy . Ministerstwo 

oświaty łącznie z gm na m. Krakowa urządza z po­
czątkiem stycznia 1906. w Krakowie dwumiesięczny 
kurs zawodowy dla stoiarzy, obejmujący 1) naukę 
rysunków zawodowych, 2) wiadomości z dziedziny 
technologii drzewa i robót wykończających i 3) ra­
chunkowość i kalkulację stolarską. Nauka odbywać sie 
będzie codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w jed-



KURJER LWOWSKI z dnia 27. Grudnia 1^05.

4fTM z budynków miejskich od godz. 8. do 1., a nad­
to w poniedziałki i soboty od 3. do 5. popołudniu 
Kiadydaci wnosić mają podania, opatrzone stosowny­
m i dokumentami (jako to listem wyzwoiin, Karta prze­
mysłową i t. d.) do wydziału IV, magistratu (Rynek 
główny, 1. 19., II- piętro) w godzinach urzędowych 
co 28. bm. włącznie.

JSa prowincji.
§  Z Jaworzna piszą nam: L>. 17 bm. odbyła 

się w Jaworznie staraniem „Sokoła" wieczorek ku- 
uczczeniu 75-ietniej rocznicy powstania listopadowego, 
przy bardzo licznym udziale publiczności. Nastrój wie 
« o ru  był ba.dzo poważny i pozostawił niezatarte 
wspomnienie w umysłach słuchaczy. Życzyćny należało 
by, by komitet, który tak pięknie wywiązał się z te­
go zadania, nie szczędził trudów i nadal urządzał 
częstsze przedstawienia. Przy tej sposobności składa 
my serdeczne podziękowanie p. Maur. Katserowi dy­
rektorowi tuteiszych kopalń za zupełne bezinteresowne 
odstąpienie pięknej sali kasynowej, przez co przyczynił 
się do urządzenia wieczorku

S  Z Myślenic piszą . Na zebraniu nauczyciel­
stwa powiatu myślenickiego uchwalono: nie wnosić
żadnych więcej petycyj do rządu w sprawie polepsze­
nia bytu nauczycieli a posłowi hr. Stadnickiemu wy­
razić pogardę za jego krzywdzący nauczycielstwo wy­
stęp. Mężem zaufania na zjazd w  Krakowie wybrano 
Michała Baścika, nauczyciela szkoły męskiej w My­
ślenicach.

§  Z Zawałowa n«m piszą: Czytelnia polska 
T. S. L. w Zawałowie wysłała dwa protesty: w spra­
wie paralelek cieszyńskich do prezydenta ministrów i 
Koła polskiego. Protesty te zostały zaopatrzone 100 
podpisami.

S  W sprawie reformy wyborczej. Z Bełza 
piszą nam : 25 bm. odbył się tu wiec ruski za po 
wszechiietn, bezpośredniem, tajnem prawem wyborczem. 
Starostwo skonsygnowało zastęp żandarmów, jedna 
kowoż demonstracji żadnych me było.

§  Walne zgromadzenie Tow. nau:zycieł! re 
rgji mojż. odbyło się dnia 24 i 25. grudnia w Sta­
nisławowie w sali Zboru izr. Prezesem wybrano p. 
Nafta lego Schippera, zastępcą p. TurteItauoa i 10 
zziom ów  wydziału. Uchwalono projekt planu noweli 
religji mojż. dla szkół posp. i wydziałowych, jakoteź 
cały szereg pożytecznych wniosków.

§  Z Medyki piszą nam : D. 19. bm. wybuchł 
pożar okołog. 3 w nocy. Z niewiadomej przyczyny spa- 
Hły się budynki 4 gospodarzy i 1 chałupnika. Gospoda 
rze ponieśli wielką szkodę, Do spaliły się im stodoły, 
napełnione zbożem j sianem. Podczas pożaru była w 
wielkiem niebezpieczeństwie szkoła luduwa. Energicz 
ną akcją ratunkową uritowano ją pomimo wielkiego 
wiatru, jaki był podczas pożarj. Na drugi dzień przy 
końca wsi spaliły się znowu 2 budynki i stodoła.

§  Z Bobrki kolo K rosn a  donoszą nam : 
Sławną była niegdyś nasza Bobrka i znał ją nietylko 
1’hłop z dalekiej okolicy, ale znano ją i ua dalekich 
rynkaah handlowych, kiedy w czasach zarania galicyj­
skiego nafciarstwa zaglądnął do nas niejeden obcy in­
żynier lub bankier wiedeński. Dziś niejeden robotnik 
z Bobrki, jako zawodowy wiertacz i znakomity robot­
nik nafciarski tuła się po dalekich światach. Jedni z 
nich są obecnie w Rumunii, inni na Kaukazie, w Ame­
ryce i na wyspach odległych. Dość powiedzieć, że w 
naszym Borysławiu przeszło 100 robotników pracuje 
z naszej wsi. Powinna więc ta nasza Bobrka stać wy 
soko nie tylko pod wzglądem ekonomicznym, ale i 
oświatowym. A jednak tak nie jest,

Co więcej, nie mamy nawet Czytelni ludo 
wej, bo tę, którą założono przed laty, obecnie za­
mknięto i nie ma kto się tą sprawą zaopiekować. A 
jednak lud odczuwa gorąco potrzebę takiego wspólne 
go ogniska, gdzieby m ógł się gromadzić, wspólnie 
porozumieć i w niejednej sprawie oświecić.

Z początku do założonej Czytelni uczęszczało 
w;elu ludzi, ale zamiast znaleźć tam pismo ludowe, 
znachodził tam cnłop różne niśmidła, stojące po stro­
nie stańczyków; sami założyciele Czytelni minęli się 
zupełnie z celem, bo założyli Czytelnię dla obalenia 
dawnej rady gminnej, a dla urobienia sobie gruntu i 
zdobycia miejsc radnych, czy też stanowiska naczelni­

ka gminy. Robota ta się nie udała, ich obiecanki są
cacankami, bo stara rada była o  wiele lepszą od 
obecnej. Ooecni ojcowie gminy, którzy zdoDyii swe 
stanowiska wyłudzonymi podpisami na pełnomocnic­
twach od wdów, są siłami maraemi, a wójt, często 
gęsto poszukujący mądrości na dnie szklanki, nie cie 
szy się sympatją. Przypomnieć wypada sprawę młyna, 
wystawionego obernie na fundamentach z kamieni 
zwiezionych pod budowę kościo ła; rozporządzono się 
tym materjftłem, rzekomo niezdatnym pod budowę 
kościoła, bez wiedzy komitetu kościelnego, na odpo­
wiedzialność wójta Fr. Bochęckiego, gdyż on teraz 
rrądzi całą gminą.

A jednak dawna okrzyczana rada gminna byłaby 
się tego nigdy nie aopuśc;ł a ! Tamci ludzie starej 
daty, którzy mimo krzyków zakupili Kółko rolnicze, 
sprawili dla gminy sikawkę, dokonali różnych repara 
cjf budynków gminnych; dah na budowę kościoła 
5 300 zfr. —  oni nie ścierpieliby podobnego postę 
powania naczelnika gminy, jak się to dzie,e obecnie.

A mógłby pan naczelnik, zamiast tak często 
jeździć do Krosna, zająć się sprawa Czytelni i zwołać 
radę gminną w sprawie -obecnej reformy wyborczej 
byśmy chociaż pod tym względem me pozostali w tyle

S  K om isarz  p rzed  są d em  Z Nowego l  argu 
donoszą nam: „Sprawa dra Stanisława, Sol&ńskiego, 
koncepisty przy starostwie w Nowym Targu, który za 
obi arę czci Walentego Pawlikowskiego, jak o tern pi­
saliśmy, na grzywnę 50 koron zasądzony został, była 
przedmiotem rozprawy apelacyjnej w sądzie obwodo­
wym w Nowym Sączu. Senat apelacyjny zniósł wy 
rok sądu pow. w Nowym Targu z powudów nieważ 
ności i zarządził ponowną rozprawę w I instancji. 
D o rozpn wy iednnk nie przyszło, gdyz oskarżyciel 
odstąpił od skargi i sprawa stała się bezprzedmiotową.

5* Z Poćn o ło c z y ik . Kupiec Natan Katzner, ho 
norowy obywatel miasta Pcdwołoczysk, zosiał wy­
brany prezydentem tutejszej Izby kupieckiej.

Z dzielnic zakordonowych-
~  Z Warszawy donoszą: Podczas rewizji 

w redakcji „Kurjera Codziennego" aresztowani zo­
stali wpółpracownicy: Marjan Jastrzębski,-Tytus Fili­
powicz, M bks Horwitz, Paweł Lewinsonn, W>ady- 
sław Hoffmann, Michał Muttermilch, Reinell i kilku in­
nych, oraz wszyscy zererzy. Jełowickiego (oficjalnego 
redaktora „Kurjera Codziennego*) chcieli również are­
sztować j  domu, lecz go me zastali.

Prócz tego aresztowano we własnych mieszka­
niach (nie w związku z „Kur. Coaz “) ekonomistę Zy 
gmunta Heryiiga, dra Feliksa Perlą.

Ogółem aresztowano 50 osób i przewieziono na 
Pawiak.

Aresztowanych zecerów ,Kurj. Codz." nie pusz­
czono dotąd; natomiast uwolniono przytrzymanych 
również chłopców redakcyjnych i roznosicieli Równo­
cześnie dokonano rewizji w mieszkaniach przeszło 50 
osób i wiele z nich aresztowano; między innerai dra 
Wróblewską.

dowego w Rosji i ■ nas należy przedeweystkiem rząd 
ten obalić. Stanowisko „N*r. Dem." charakteryzuje 
„Legion" jako ugodowe i z&izsca aranżerom wiecu 
pełne nienawiści odnoszenie się do żywiołów ruchu.

„Z prawdziwem wzruszeniem jednakże — pisze 
sprawozdawca z wiecu —  odczuwaliśmy o<J czasu dc 
czasu w przemówieniach niektórych mówców głębsze 
uczucie, które wydobywało się z pod c h ł o p s k i e j  
siermięgi i w któren dawały się słyszeć dźwięki sil­
niejsze i potężniejsze, niz te, na które oLrachowaaa jest 
akustyka nurów „Filharmonji". Alo te dźwięki płynę­
ły  naturalnym potokiem z serca polskiego chłopa, 
tego wielkiego skarbca uczuć i euergji, w którym nie 
ma miejsca na Iiczmany, a które tern znajdować się 
mogą jedynie wypadkowo rzucone obcą ręsrą speku 
lants Tylko chłop i tylko to, co było prawdziwe 
chłopskie, porywało i imponowało w tern zgromadze­
niu swoją seidecenością i uczuciem".

Z K ijowa donoszą: P. Włodzimierz Gro­
cholski rozpoczyna tu w tych de.acn wydawnictwo 
„Dziennika Kijowskiego". W praspekae czytamy: 
„Społeczeństwo polskie na kresach wr»z ze zmianą 
warunKÓw politycznych wstępuje w nowy osres życia. 
Wyjątkowe położenie nasze wśród pobratymczej lu­
dności ruskiej i innych ludó r w tym kraju zamieszka 
łych każe nam mttyiko myśleć pilnie o naszem wła- 
snem kulturalnem i ekonomicznem życiu, ale i o pra 
cy nad wytworzeniem trwałych podstaw współistnie­
nia z tymi, pośrod których fcistorja miejsce nam wy­
znaczyła. Stwierdzamy, iako fakt zasadniczy, ze kraj 
p.cwincyj południowych jest krajem o Iuaności mie­
szanej My Polacy, jesteśmy częścią Tutejszej ludności 
nie jako przybysze, lecz jako robotnicy na tutejszej 
niwie, jako przedstawiciele licznych pokoleń, które tu 
żyły, pracowały, i wiekami całemi w obronie tej zie­
mi kości położyły. 3ędąe dziećmi tysiącletniej cywili­
zacji polskiej, mamy obowiązek bronienia naszych 
praw religijnych, narodowych i kulturalnych, musimy 
stać na straży naszych polskich interesów 3 pragniemy 
siły nasze poświęcić w całośc3 pracy w tym kierunku 
Będąc jednak związani z ludnością ruską całą 
naszą przeszłością i teraźniejszością, możemy urze­
czywistniać nasze prawa uie drogą antagonizmu, lecz 
jedynie przez wcielanie w czyn idei równouprawnien.a, 
wzajemnego zaufania i szacunku. Stojąc ua gruncie 
równouprawnienia, będziemy tej zasady bronić nietylko 
w zastosowaniu do nas, jako Polaków i katolików, ale 
i w stosunku do innych ludów tu zamieszkałych ; bę­
dziemy szermierzami ogólno ludzkich ideałów wolności 
i sprawiedliwości, stwarzając ua tym gruncie poostawy 
zgodnego i prawidłowego współżycia. Zadania powyż­
sze podejmuje i pod ich hasłem rozpoczyna pracę 
pierwsze w Kijowie pismo polskie „Dziennik Kijowski", - 
jako organ narodu polskiego, odbicie jego myśli dą­
żeń jako pośrednik między tym narodem a ludem 
ruskim, jako szermierz prawdy i sprawiedliwości".

o* Legion, Z datą 24 grudnia pojawiło się w 
Warszawie nowe pismo pt.: „Legion", które jest wy­
razem uczuć i myśli gromady ludzi pokrewnej tym, 
którzy w Galicji grupują się około „Odrodzenia". W 
słow ie wstępnem „Legionu* czytamy:

„Wolność" nasza ma w sobie rytm, którym tętni 
dziejowy postęp mas ludowych, a ze świadomością 
ducha naszej ziemi łączymy wiarę jutra w federację 
wolnych ludów słowiańskich i litewskich —  równych 
z równymi.

Ale siłą naszą twórczą, ale królewską myślą sy­
na Polski jest h u m a n i t a r n y  i d e a ł  c z ł o w i e ­
k a , który jest tęsknotą wieków i który Dyć powinien 
tęsknotą duszy naszej".

W tymże samym numerze „Legionu", pomieszcza 
no wrażenia naocznego świadka z e  z j a z d u  w ł o ś  
c 'a n ,  który się odbył 17. bm. w sali „Filharmonji" 
warszawskiej.

„Nar. Demonracja —  pisze „Legion" —  nie mo 
że zdecydować się na to zapatrywanie, do jakiego do­
szły wszystkie partje rewolucyine w Rosji i K-ólestwie 
PoIsk'em, mianowicie, żs obecny rząd rosyjski nie 
zdolny jest, jako taki, zreformować się i udoskonalić 
i że dla stworzenia warunków przyszłego bytu naro­

liozm aiioścl.
X  Najwięksi obszarnicy w  Galicji. Według 

najnowszych dat statystycznych, z osób prywatnych wła­
ścicieli ziemskich jest tylko 21 w Galicji, którzy po­
siadają majątki większe nad 10.000 nektarów szyli 
16.000 morgów ziemi

h i oh- podatek 
dóbr szaru grunt. K, 

Jan Lieb g ct Ska 62 66 746 17.243
Ordynat Roman Potocki 104 49.874 5 7.657
Arcyks. Karo1 Stefan 53 4 ł.0 7 9  34.6Ó7
Wihelm Schmidt et Ska 20 33.516 13.457
Bar. Popper do Podhragy

Benoid 2* 33.421 4.357
J'kób i Marja Potoccy 34 35.586 27.557
Stanisław Badeni 16 22.761 13.018
Karci Lanckoroński 38 20.077 37.569
Wilhelm Adam i Wilhelm

Frydsryk Schmidtowie 13 19.722 10 448
.'Andrzej Potocki 39 18 996 18.091

Olifier i Marja Ressegmer 10 15.452 12.796
Ord. Stan. Siemieński-Le­

wicki 23 14.303 30 342
Śp. Eust. Singaszki (spad.) 42 1J.490 22.139
Hieronim Lubomirski 24 13.179 18.916

„MERKUR k i poleca znakomite francuskie K O > rI A ^ I  
ul, Kilińskiego obok Kawiarni wiedeńskiej.

TUTKI i BIĘUŁEJ wyrobu i .  W, we Lwowie
Gl ^  P? «eaj? od 20 lat ustalone uznanie n? jlepsryct. H9* Ifuzedzle do n&fcyola.
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16 ■I §02 17.635
22 12 470 17.383
ló 12.367 8 002
21 11,005 15.670
17 10.889 8.717
17 10 663 11.866
13 10.342 ' 7.702

Sp. Kaliksta Ponińskiego 
(spadh.)

Ord. Tad. Dzieduszycki 
Marja Cieńska 
Władysław Sapieha 
Ord. Adam Czartoryski 
Kazimier? Badeni 
Władysław Baworowski

X  „K tjltcra* i „w oin ość"  w  A fryce . W par­
lamencie niemieck.m — jak wiadomo —  rozprawiano 
w ostatnich dniach wiele o nadużyciach w kolonjach 
afrykaśskicn. Między innymi poseł centrowy, Erzber- 
ger, przytacza> przykłady strasznego znęcania się nad 
murzynami. s Najgiówr«e:szym powooem powitania 
murzynów —  mówi pos. Erzbergcr —  jest zsprowa- 
dzeaie przymusu pracy. Za 24 dni pracy otrzymywali 
czarni tyk o  24 fenigow, tj. po pół ferrga za dzień. 
Przychodzili z narzekaniem do misjonarzy i zapyty­
wali : Có i uczyniliśmy, le  się tak z nami oochodzą ? 
Dawniej czuli r ę  niewolnikami Arabów, dziś uważają 
się  za niewolników białych. Bardzo nagannem jest, ie  
czarni przy pracy są zakuci ty kajdany i źe te kajda­
ny noszą nawet podczas spoczynku nocnego. To nie 
jest kultura! — w ołał słusznie katolicki mówca —  
Co się stało z kapitanem Tansenbergieen, który za­
strzelił pewną murzynkę wraz z dzieckiem, ponieważ 
chore dzieciątko krzyczało «r nocy, wskutek czego ka 
pitan nie mógł spać ? Otóż złoczyńca ten %ostał wy­
gnany z nrmji dostał trzy iata więzienia, przyznano 
m i jednak pensję jako kapitanów'*.

OsoMste.
* M ła now an 4. Minister skarbu zamianował w 

etacie gal. prokuratorji skarbu prow. koncepistów dr. 
Józ. Brzeskiego i dr. Stan. Gołąba definitywnymi kon 
cepistam i; koncypjenta dr. Iga. Weinfelda koncepistą 
prokuratorji skarou

Minisłerstwo handlu zamianowało adjunkta budo- 
wnicrwa, Józefa Falika w Tarnopolu, komisarzem bu­
downictwa dla okręgu gal. dyrekcji poczt i telegrafów.

Z m arli. We Lwowie Paulina Wczelakowa w 43 
r, życia; Walenty Kub!er, właściciel drukarni w 60 r. 
życia ; We Wiedniu w 85 r. życia Wiad. Tustanowski, 
prezes Bady nadz. banku roln.

Czas udisowić przedpłatę!

P c d  r z ą d a m i  c a ra .,
11 “legra.n „Kurjera Lwowskiego*.)

W ybuch b o m b .
M osk w r. (Pet Ag.) W biurze politycznej p o ­

licji z pow odu w y u u c h u  d w u  b o m b  zniszczo­
ną została ściana i wewnętrzne urządzenie biura, 
o raz zaw alił się suf>t. R e w i r o w y  i 1 ż o ł ­
n i e r z  p o l i c y j n y  p o n i e ś l i  ś m i e r ć ;  je­
den zołn .erz jest ranny.

W ybory d c  P u m y .
P e te r sb u r g  vV so o o tę  p o d  p r z e w o ­

d n i c t w e m  c a r a  o d b y ł a  s i ę  r a d a  m i  ni -  
s t e r  j a I n a ,  k t ó r a  t r w a ł a  8 g o d z i n .  
P r z y j  j t o  p r o j e k t  u s t a w y  w y b o r c z e j ,  
k  t ó  r e j p o  s i a n o  w i e n i a, j a k  s ł y c h a ć , '  
z j b l i z a j ą s i ę d o  p o w s z e c h n e g o  p r a w a  
w y b o r c V e g o .  O głoszen ia  ustawy oczekują na 
ruskie święta B ożego  Narodzenia. W y b o i y  o d ­
b ę d ą  s i ę  z k o ń c e m  s t y c z n i a  s t .  s t .  
a z w o ł a n i e  D u m y  p a ń s t w o w e j  n a ­
s t ą p i  w l u t y m  s t .  s t ,

miastach W olff i Wieger mieli koneksje, o których  
;proKuratorja się dow iedziała.
i - - ■ 1 ■

K ozru cb y  c łu is k ie .
S sa n g a j. (B„ Reutera.) Trybum.ł mieszany w  

sob otę  znowu zasta ł otwarty. A ssesorzy niem ieccy  
przewodniczyli. Rozprawa oabyła  się bez wypadku. 
Wczoraj panow ał tu spokój, ale krążyły pogłosk i, 
że zanosi się na ponow ne zaburzenie P oczyniono  
zarządzenia zapobiegaw cze. P ogłoska, że Jap oń ­
czycy winni są wybuchu zam ieszek, nie znajduje 
tu wiary.

Nadesłane.

Selegtamy „JUrjera £wowskiejj(f.
B rest. Krążownik „Cassini*, dziś odpłynie do 

w ód północnych. Zawinie on  do Kopenhagi.
T u n g er  Sułtan nie zgod ził się na odbycie  

konferencji marokkańskiej w Madrycie zam iast w 
A .gierze. ' "

B ierny o p ó r  k o le jo w y .
W iedeń. W edług doniesienia dyrekcji kolei 

Północnej przyjmowanie tow arów  do stacji w obrę 
bie Przedlitawji położonych  rozpoczęte będzie d 
27. bm w całej rozciągłości, z zastrzeżeniem  tym ­
czasow ego złożen ia  w składach aż do um ożliwienia 
ekspedycji. . .

Z am ach  n a  k a rd y n a ła .
B a rce lo n a . Sprawca zamachu na kardynała 

C asanosa, Com as, zażył w chwili uwięzienia go  
truciznę i n ied ługo potem  umarł.

S z p ie g o s tw o .
M arsylia . W aferze szpiegow skiej odbędą się  

jeszcze rozprawy w Nizzy i N im es, w których to

p ra v, ? z j w e / S ;  
j  ed y n  i & / KiiKEiwniN

r  m a p k a  
T r ó j k ą t n ą

W wielkim wyborze i najtaniej 
p o le c a  ]. Krimmer i Ska

Lwów — Kotel Francuski.

jyliejskU biuro puśrutouchra
i i r s i i d a i j r  b y d ła  i m i ę s a ,  udziela ustnie i pisemni*
wszelkich wyjaśnień w go iz. urzędów, od 8—2 popof. 
Adres: Rzeźnia miejska, Gabrjelówka, we Lwowie,

B r .  A d a m  S r e L ń s k i
ordynuje w  chorobach dróg moczowych

od godz. 2 do 4 p on o ł. ul. Sykstuska 37, L p.

C O L O S S B U M H E t 1“  A “ O Uf. —
od  16. grudnia.

15 p o l* * i> y  h  e i e d i s l i d i l ,  Ssl-D o*, włoscy n nstrele, L a  
B u e s tu b a ,  błyskawiczne transf-rm acje. T ł i s  j t f s s d u r a r d s ,  w >- 
lucje siłaczy. „Zazdrosny mąż“, farsa. 10 sensacy j! W medzielę 
i św ięta 2 przedstawiam* o godz 4 1 8  Bilety są wcześniej do na 

byeia w biurze dzienników Płodna, ul. Ktuola Ludwika 9.

Teatr rozmaitości

Srotaogtossaia
d o  l 1/, ct. od w yrazu

tć W  Dep3ndancft Bristol
dwi« sensacyjne komedje. Program  familijny. Początek o godz. 8Va.

H o w e ó o i  z  b r o  * u ,  iskery, 
®3 porcelany i szkła już nade 
s-iły, po’ecn u aj taili ej S e y f a r t b  
£  D y d p A s« i we Lwowie, przy 
pl. Marjackim. 2637

e i s d n a  H d r m j ,  m atka 2-ga 
dzieci, la t 70 liczącą, bez ża­

dnych środków do życia, chorowi­
ta  odnosi się do iiteściwycli s*-c 
chrześcijańskich o pcmo„ m ater­
ialną. Łaskawe datki upraszam 
nadsyłać pod adresem : Sośnicka, 
ul. Piaskowa 4, Lwew. 2756

Kupno i sorzedaź.

u t i l l a  z  o g r o d e m  z comlor- 
•» tem ur.ądzona, ze wszystkie 

mi możliwemu wyeodairl do sprzę­
gania, 12 woiayoh ’a t Potrzebna 
srotówka 14.000 u  Wiadomość 
biuro dzienników Plohna. 2754

M y d a l e r i a w i ę  lu b  s o v z e »
*V d o m  b ndei ko^zenno-śn.a- 

dankowy w duzem mieście. W a­
runki korzystne. Restante: Moraw- 
aki, losienice. 2770

Rozwaitosci
'■ •o z y  a e  e t r a e a n ą  n ę ­

d z ę  wdowa po ślusarzu z 
miorgiem dzieci, pozostająca 

żadnych środkow do życia i 
si o litość i wsparcie tą  dro 

Łaskawe datki przyim nje z 
rzeezuości Bronisława Taler, 
ałyóskich 1. 6. 2735

Z a r . a i  p a s i e k i  A n to n ie g o  
K r u iA s a i s g o  nr J e z i e r z a -  

n a c h  o b o k  C z c t r tk o w n , w y  
s y f a  m ió d  przrśny, l’pco ry, 
wyborny, w Ł-cio kilowy ih bia- 
szankach wszystko opłrtnie w ce­
nie 6 kor. 50 na] Wysyła również 
miody pitne i miody owocowo, od 
szczególuione na kilku wystawach 
a t o : Bnrówczak, Deresiak, Mali­
niak, Ożymak, Porzeczniak, Pc- 
ziomczak, WirjogroniJ_ i Wiśulak 
w 5-cio kilowych blaszankach, 
wszystko u p ła tne  po cenach od 
d kor. 40 hal. do 6 kor 80 hal 
Cenniki na żądanie gratis i franco.

2485

5 f f l i f l lK “  najlepsze pismo hu- 
))«W i i  morystyczne wysy-
na żądanie bezpłatnie numera o- 
'tazowe i prospekt nowor-czny, 
Wydawnictwo oliarnje oprócz in­
nych rag rod  — 30 wspaniałych 
premij do rozlosowania między pre­
numeratorów. Prenum erata kwar­
ta lna  wynosij we Lwowie 2 k na 
prowincji 2 kor. 40 n., roczna we 
Lwowie 8 k , na prowincji 3 k. 60 
hal. Prenumeratę przyjmuje admi­
nistracja „Śmigusa* Lwów-, Aka­
demicka 10.

Najlepsza herbata

iN D R A T ł iA
1  r t r m w l  ______

Ka karnawał!
I n d y k i  po 10--12 kor.
I n d y c z k i  po 6—8 kor.
K a n z h i  2 ko1’. 20 hai
O w o c e  kandyzowane, piękne, do­

skonałe ja k  kijowskie funt 
:l kor.

P a s z t e t  z gęsich wątróoek po 
3 kor. funt, z truflam i 4 k.

P a e » e t  wypiekany pain de gi- 
bier. krążek funtowy 2 kor.

B u l jo n  z drobiu i zwierzyny 
p o tu im o  p o d r o ż e n i a  
m ię s a  n i e  d r o ż s z y  f a k  

d a w n i e j  po 10—12, 15 i 20 
koron kilo.

K o c e  na konie wełniane 6 me­
trów oDwodu 13 kor. sztuka.

Prosimy wcześnie zamawiać.

2)wór lapszyn, grzeżany*
u  j i ó d  p s z c z e l n y  patoka de­
so® serowy, lipcowy z własnej 
pasieki wysyłam w blaszankach 
5 kg. za 5 kor. poc gw aran-ją. 
Izrael Scbanhter w Podhajeach.

2639

W s z ę d z i e  do n a b y c i a .  
G łó w n y  s k ł a d  w e  l w o w i e  

DiiOC łJER JA

leszh Słabowskiegd
plac K ap itu lny  1.

W i n o  W u S in u n  znane ze
swej dobroci luża  szamaą- 

nówka 60 ct, '/2 litr. flaszka Er- 
lauera 30 ct. poleca handel Bo- 
dnara. _ 32«

W ła s n e g o  w y r o b u  I
Świeczki na B cie  drzowKO, 
kręcone, w różnych kolo­
rach, jako też  św iece  stea ­
rynowe, stołow e poleca Fa­

bryka mydeł i św iec
E. J. Friedr ichów

we Lwowie Skład ul. Krakowska 
13, fabryka przy ul. Lelewela.
-• «•* g-"»' ,̂ 5

• f n ż !
nadeszły N A J K 0 W S Z E  
WZORY do m a lo w a n ia ,
które w y p o ż y c z a ć  m o ż j a

Aisjzego łiBbnin
to e  L w o w i e  —  R y n e k  8 8 .

Ze g a r y ,  z e g a r k i  z pierwszo­
rzędni ch światowych fabryk 

największy skład w Galicji u i .  
D ą b r o w s k ie g o ,  H e f m u ó s k a  
4 ,  L w ó w . 2575

T W y b o r n i  m ió d  deserowy, 
i  kuracyjny 6 kor. „rarytas 

miodob'vrow b k  60 h., 5 kg. i  au- 
co. Miód w plastrach 1 kg. 2 itor. 
Korzeiiewicz, err naucz., 'w an  
czany. i 2586

Mieszkania i sklepy
po 1 ct. od wyrazu.

Sy p i a l n i ,  i p o k ó j  eiegaueko 
umeblowane zaraz do wynaję­

cia. Bliżssa wiadomość ul Gró­
decka 1. 39, koło św. Jura, II pię­
tro na prawo przy schodach. 276’.

Po k ó j  d u i y ,  f r o n t o s r y ,  z a-
trzymaniem lub bez, dc odnr 

jęcia rd  1, stycznia. W iadomośr 
ul. Krzyżowa 20, I. piętro, mie­
szkania nr. 4 2744

czernidła na buty Kilińskiego.
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r B l d w a r d  U r b a n
DOM BANKOW Y, BERNO (BRONN), GROSSER P L A T Z  23-25

polec;. s :ę pod najdogodniejszymi warunkami do przedsię­
wzięcia wszystkich t i* a n s a K o y j  b a n k o w y c h .  Szcze­

gólnie korzystne warunki stawiam przy
naoyyaniu i sprzedaży papierów wartościowych

na poustawle urzędowych kursów dzimnych. Propozycje 
d!a lokacji kapitału udzielam chętnie i bezpłatnie.

potyczki na losy i papiery wartościowa
udzielam na warunkach najprzystępniejszych. Zwrot 
nastąpić może podług umowy aibi naraz aloo w wy­
godnych ratach  miesięcznych — Szczególną troskli­

wością otaczam
INTERES LOSOWY.

W szystkie losy kupuję i  sprzedaję za gotówkę podług 
kursu  dziennego; sprzedaję ta k ie  w szystkie losy pojjdyn  
czo lub też w  grupach dc-rvolnie ułożonych w  najtańszy 

sposób na  miesięczna raty częściowe.
Oferty i prospekty wysyłam ohętnie bezpłatnie. — Solidnych odsprze 

dawców angażuję wszędzie. C en y tanie. £*r©wiaja dobra.
\  Ofi

U
ce- /

/ O

O s i e i n i  t i o i l e ń !

1500 wygranych 
—  w a r to ś ć  5 © .© © ©  K.

3 głów ne wygrane wartości 25.000, 
5000 i KM) K w ypłacone zostaną na 

żądanie w  g o t ó w c e .
I l o s  I k u p . — Do nabycia we wszystkich 

trafikach.
— Ciągnienie 4 stycznia 1906. —

Z .  i 14. S tyczn ia  1906 najbliższe 2 ciągnienia.
1 los austr. Czerw krzyża

i
1 „ węg. Czerw, krzyża 
1 „ włośk. „ „
1 „ j_azylika (Dombau)
1 „ Serbski tytoniowy 
1 „ Josziy (dob. serca)

Cena

K. 70.0U0, 40.000 
K. 40.000, 20.000 
Lr. 20.000, 35.000 
K. 30.000, 20.010 
Pr. 100.OÓ0. 75.000 
K. 30.000, 20.000

6 losów 
15 ciągnień 

w roku.
Raty 

pu 8 kor. 
miesięcznie.

248 kor (w 31 ratach  miesięcznych po 8 koron). i
K rszta  dodatkowe, prócz stempla, wykluczono! Gazeta losow ań: 
„Kotwica", czeki, kalendarzyk itd bezpłatnie.

Dom bankowy i kantor w ym iany H o H u tytl i  K I jMI 
L ujO w , u l.  S y k s t u s k a  8 .

A n ton i i ja ls k i ,  handel żelazny 
Lw ów , plac Marjackl I. 9.

polecaj: Ł Y Ż W Y
Hal. iks zwykłe pa­
ra złr 1-20, lepsze 
złr. 1 70, niklowane 
zlr 2 50, e m s k ie  
lel.kle zlr. 1-30, ni- 
klrwane zZ,-. 2 40, 
k i i  kur polerowane 
złr. 2-40. niklowaoe 
zlr. 4, Goznlla ni 
kiowane zlr 4 76, 
lackson Keynes po- 
mrowane zlr. 4, ni- 
klowanb zlr. 5, wkię 

słe ostrza zlr. 6, Kolumous, Poiluks 
tir . 6. Apoilo ostrza jak Jackson n i­
klowane zli. 3 50, Meteor ostrza jak 
Halitaks niklowane zlr 2‘80, pole­

rowane zZr. 1'80.
Noże siołon“> kmchenno, b rzy tw y  a n ­
g ie ls k i*  Geo. H ide* & Son i H en ek e łsa  w 
Solimgen.- — K orkociągi ro żn y ch  sy stem ów , 

T łu e z k t do orzechów . •

n ie  zn a jd z ie sz  sk u tec z n ie jsz e g o  m y ­
d ła  lecznicicego do p ie lęgnow an ia  
sk ó ry , szczegó ln ie  do u su n ię c ia  
piegów  i o s iąg n ięc ia  d e l ik a tn e j c e ry , 

ja k  w ypróbow ana

Bergikina mkzie mydło liljowe
( z n a k :  2 górn icy) 

BERGMANN L  Co., Tetsohen ajE.
N a sk ład z ie  s z tu k a  po 80 h s 

W  B r a k o w  e :  A p te k i :  B a r tn f iń -  
sk i i 5 p .t F , G ra le w sk i, Z . M arco in , 
K saw . M ik u ek i, M. P ro ń , W ik to r  
R ed y k , L . R o sen b erg , K. W isz n iew ­
s k i ; O ro g u e r je ; R om an  D re b n e r , 
A n a s ta z y  F ronca , J . H anak , J , K le - 
m en a iew ica , A rno ld  R eifer, J . R eim  
i Sp., St- R o żnow sk i, F . Z opp# t i  Sp ., 
J .  W iśn iew sk i i S k a ; M at. H olg ,: 
M aurycy  K r e i s le r ; w K o c h a ł ;  
D ro g u o r je ;  Jan  M ich n ik , S tan is ław  
P a w ło w sk i; w N o w y m  S ą c z u :  
A p tek i : L . G eorgeon , M. G ozdec- 
k iego , R . J a k u b o w s k i; ł> rog .; T . 
K w ie c iń s k i ; w R z e s z o w i e ;  A p te ­
k i ; A. K a rp iń s k i K lis iew icz . I. 
K o ło d z ie jo w sk i ; w P o d g ó r z u : 

L a za r F r ie d e n b e rg .

D r o ż d ż e  s u c h e  N lo n o p o i 
w b z e d z i e  d o  n a b y c i a .

67

Os t r z e n i e  i obciąganie brzy­
tew, nożyczek i nożów poleca 

Jan  Lauruk, mechanik, Lwów, Ha­
licka 6. 217
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MAGAZYN WYSYt KuWv

y r o b ó w  t k a c k i c h
bdmuBda lowiniingo «

w  K o ło m y i wy%ń) d a r m o  i  o p ł a t n l e
próbki płócien, plocieuek, bielizny ątołowej, zeigów. sukien 
na ubrania męsku* i damskie itd. — Ce^y bardza niskie. 

Zastępcy poszukinymi.

W .b o rn e j  k a w y  o ń sk iii
I in n e  p o  x t .  1*30, 1*30,
2 ,  2*06, 2*10 i 2*20 z a  k ilo ­
g r a m .  W y -y lk i w  w u r e o z  
z e c h  4%  k lg r .  t r  >noo d o  
(sa ź d a j m lc js o o w o ó o l  p c  
o s to w i  i po lo i a  H a n d e l L e o ­
n a r d a  b o t  _ u ~ le g o  w e  L w o­

w ie , u l .  B a to r e g o  2^ (120)

^Najstosowniejszym podarkiem na 
„ N o w y  R o k "  je s t „ g rs im o -  
p h o n M który gra, mówi i śpie­
wa począwszy od kor. 16 do kor. 
oOO. Ogromny wybór przeróżnych 
płyt od k. 1 i wyżeJ( poleca Jakóh 
Kahant, Lwów, Sykitiisk* 12. Za­

mówienia z prowincji odwrotnie.

ATEJT0JJ15Y tZ E C Z oi

tr  «1TZ FUCBS
dyplomowany chemik

^aprzj-łJęaoiij)
■  t e e b n i « z a «

INŻYNIER

4Ifred. fiaiabsr^er
W i* » , Si«benat©rng»*i© 1.

U S -b ia n -  k o n a a r s a  S z a ­
c h a  P e r s k i e g j  — O g ó rk i
k i s z o n a  sorta  I. w y^erpane 
forta II. 10 litr. osczułka 2 k< reny 

Rydze kiszone wyczerpane. 
Fabryka konserw

F. WOJCIECHOWSKIEJ
m agistra farmacji 

w  J a r o s ł a w i u .

H c i m ^ f y z n i  ncrwobote, ból głowy, ból zębów, gościec Itp.
w yp ró ie w a n y

klinicznie
(prawnie

chroniony)

l e c s y y  j e d j m i e  i

„ I c h ł y h o i  e r .  t h o l “
1 w yiobu  aptekarza SZYMWŁA E D E L M A N A  — —— — —

Setki podziękowań i atestów!
Wszędzie de nabycia. C ens. I k o r o n a .  W szędzie de nabycia.

Wysyłira codziennie dwukrotna za zaliczką lub nadesłanie... należytości! Pocztą najmniej 
dwie flaszki — Główny skład w ysy łkow y: A pteka EDELHANA w Boberodczanacb.

Skład główny dla Lwowa: Apteka Szynisn- H A Ył c. k. dost. nadw. — Skłauy we Lwowie: 
apt. M:kolasch, Rabe' (przedtem Rucker), Beisor, Sklepiński, P iepes- Poratyński, Łazowski, 
Pineies, Biumcńfeld, Ehrbar. W Krakowie : apt. Wiszniewski, Gralewski, apt. szpitala św. Łazarza.
■W Przemyślu: apt. Bayera, apt. Ziemiańskiego, apt. Schwarca, Maszewskiego. V.' Tarnowie : 
apt. Reicha. W Jarosław iu: apteka Wyszatyckiego, Rohma. W Tarnopolu: apt Krzyżanow­
skiego W Brodacn: apt. Kulaka. Feuersteina. W Gródku: apł Heschelesa. W Mikołajowie’ 
wpt. Beera- W Stanisławowie: apte-Ł  dra Beilla, Macury, w Rzeszowie: apt. Karpińskiego.
W Kołomyi: dróg Turzańskiego. W Wojniczu: apt. Jawo*- kiego W Nowym Sączu: apt. Jaro­
sza, apt. M. Gorzeckiego. Drog. J. Hydzika w Sanoku. W Kulikowie: apt. Sinkowski. W Trze­

bini: apt. Radwański.

~ S ^ s s s n s w

sporządzony z wina francuskiego.

sporządzony z wina krajowego.

m Wszędzie do nabycia*

O
i 'm m

W l i 7e r v  je s t nieocenionjm środkiem do uygjenkzneao upiększenia twarzy. — 
noi(J4l|LJ ’udełko małe pudru białego 1211 u., całe 2 kor. Różowy dla Dlonay- 

nek, kremowy dla szatynek i brunetek, małe pudełko *48 ii., większe 2  k. 4 0  h.

' u - £ .  usuwa z tw/arzi pryszcze, liszaje, trądńki, pierzchnienie i łu s z c z e n ie
n v B  I jlU lW ) w h  skóry, wygladzs smarszczki i dołki ospowe. Twarz odświeża, wybiela

i wydelikaca. — Cena 2  korony.

Y . S ł i i i ł n  CA rn> >->A prócz miłego leśnego zapachu, posiada nieocenione rłasności 
J l óU ńlD tO  ó* 1111™® hygjeniczne. Oczyszcia i odświeta powietrze m ieszk ań  w t a k  wy­
sokim stopniu, że je s t powszi chme pofeetoe przez pp. lekarzy do oddochaoia cierpiącym ra  

choroby piersiowe. Fialton ISO h R opylacie ou 60 h. do B k.
M y d ło  z  Ig ie ł s o s n o w y c h  bardzo korzystnie wpływa na skórę Kawałek 60  h.

do wybielenia i wydebkacenia czerwoD/ch lub spierzchniętych rąk.JCrem roślinny Cena b.

p o l e c a

J a n  I h m a t o w i e z
we L w o w ie  i ulica Sykstuska 25 i plac Marjacki 1. 11 — w K r a k o u l*  « Sukiennice_21 

©  w P r z e m y ó iu i  ulica Mickiewicza 1. 11

W ydawca, naczelny i odpow iedzialny redaktor: Henryk Rewakowicz. Z drukarni W. A. Szyjkowskiego, Lwów, K opernika 5.


